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W Medjolanfc o twar to restaurację dla dziennikarzy pod! Wezwaniem „Pióro 
Kaczk. . Nasza ilustracja przedstawia wspaniałą dekorację ścienną sali. 
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Słynne wnętrze w pałacu Chakn-.sur- Marne (XVI wiek) zostało p.zemesione do muzę 
um w Tluny (Francja). 

2mm 

w r a r y z u pr^eu KUKU umaim rozegrała 
się tragedja rodzinna, o której już dono

siliśmy. Ofiarą jej padła p. Motheber i 
dwoje jej dzieci. Mąż, winowajca tra-

gedji — walczy ze śmiercią. 

• • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • n a a n n a D 
W Belgji panuje obecnie bardzo suro

wa zima. Dla mieszkańców Brukseli, 
gdzie normalne wielkie śniegi i mrozy 
panują bardzo rzadko, jest to nieładu o-
kazja do używania darów zimy i podzi-

wiania zimowej szaty swej stolicy. 
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Bohaterka „Białych Nocy" Laura la 
Plante, wyświet lanych obecnie w ,Splen 
didzie" w filmie „Karuzela udręczeń". 

Jedyny w swoim rodzaju płaszcz 
chilii, najkosztowniejszego futra, 
dany został w Paryżu za 50.000 
pewnej amerykance. Niesłychani, 
tłumaczy się rzadkim doborem 

poszczególnych skórek. 

Nowy pomnik Kodina, znakomitego 
rzeźbiarza francuskiego w Paryżu, w 

parku hotelu „Bristol". 

— Jeśli pan poślubisz mą 
umrę ze zgryzoty! 

— Czy mogę na to napewno 
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yn Hubbaird w Cindtaatt] pobił 
owy rekord skoku wdał rozcią

głości 7 m. 98 cm. 

^—^ 

— Wie pani — mówi podtatu-
r jegomość do swojej znajomej, 

: kaiwszy ją na ulicy —wiój przy-
rl Iksiński sie ożenił. Istny W e -
jusz. 
- Dz>gkuję za takiego męża — 
jwia\.'a pani. — Wezuwiusz.. . 
.'cież on wybucha raz na 150 lat. 

Elegancko ubrane panic na hippod romie willa i 

Posiedzenie moskiewskiej partji komun nistycznej, ;tórcj 
kluczenie z partji Trckiego i tow szy 



Znany lotnik Chamberliii. k t ó r y wraz z Lewinem przefrimał Ali 
tyk, ustanawia teraz r e k o r d y na malutkim sportowym aeropia; 

Samoloty tego typu zmierza /nasowo produkować Ford. 

Oświadczyłbym się pani, ale < \ 
bojg. że mama pani może wejść. 

— Nic nie szkodzi, panie Zd; 
sfawie, mama w takich wypadku, ii 
nigdy niie przeszkadza... 
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Tancerka p. Eleonor Ambrose ubezpie czyla swe śliczne nóżki na sumę 50,000 
fiu.tów sterlingów. 

JAK w FARSIE. 
Jednemu z nowobogackich lordów 

angielskich, niejakiemu p. G. zdarzył 
się osobliwy wypadek, który jest przed 
miotem licznych komentarzy, wprowa
dzających ludzi w dobry humor. 

P . buchalter Janscn z Amsterdamu 
wybra ł się na urlop świąteczny do Lon
dynu. 

Chciał „użyć życia" i stanął w naj
wspanialszym londyńskim hotelu „Cc
cii", gdzie zameldował się jako książę 
Jansikow. 

W hotelu zrobił znajomość z lor
dem G. i tak zachwycił magnata angiel 
skiego, iż ten zaprosił go do swego 
pałacu. 

W bogatym domu pięknie upływały 
dni. 

Fałszvwy książę dobrze jadł, dobrze 
pił, palii najlepsze cvgara i z żalem my 
ślat o powrocie do biura. 

Gdy pewnego wieczoru siedział w 
wygodnym fotelu, opowiadając gospo
darzowi domu okropne przeżycia z bol

szewikami, zameldował lokaj przyby
cie hrabiego Pcterjewa. 

Lord aż wykrzyknął z radości: 
— Doskonale się składa, pomówicie 

panowie o swej ojczyźnie, jest to bo
wiem również rosjanin, którego znisz
czyli bolszewicy. 

Jansikow pobladł z przerażenia. 
Chciał uciekać, ale bvło za nóźno. 

Hrabia wszedł do salonu. 
Buchalter podszedł ku niemu i wy

bełkotał po niemiecku: 
— Nie gub mnie pan — nie jestem 

księciem, ani rosjaninem, pochodzę z1 

Holandji i zrobjłem niewinny żart. 
Oblicze hrabiego zapłonęło ' rado

ścią. 
— I ja jestem holendrem, nic umiem 

ani słowa po rosyjsku. 
Rodacy rozmawiali swobodnie po 

holenderska, a lord był rozpromieniony 
iż w domu jego zetknęło się dwu rosyj
skich arys tokra tów, którzy jak twier
dzą, znali się-doskonale z nazwiska. 
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7nakomici lcmrrcy włoscy hracia Fratellini fe-decznie witają'kolegę swego Czocha, anglika. 

Tr/ed gmachem Ligi Narodów w Genewie na jeziorze pływają stadka łabędzi i mew. chętnie karmionych 
przez przechodzącą publiczności 
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U Ł O Ż Y Ł MAT. 
Każdy cały dla nas jest niesiriiernie miły, 
Zatem się redakcja czwarte-dr ugie o to, 
Aby czytelników rzesze wielkie były 
I by każdy cały czytał nas z o chotą. 

Niechaj sobie cały tak drugie i trzecie. 
By umiał rozplatać węzeł tajem nicy 
1 niech bardzo szybko węzeł ten rozplecie, 
NiecJi nie pierwsze-czwarte cz asem po próżnicy. 

* 
Za trafne rozwiązanie powyż

szej szarady redakcja „Nowej Pa
noramy" przeznacza 3 nagrody: 

Nagroda I: .1 bilety do „Casina' . 
Nagroda II: 3 bilety do „Splendidu* 
Nagroda Ul: 2 bilety do . .Casina' . 

Rozwiązanie szarady. 
z „Nowej Panoramy" 

z dnia I stycznia. 

MA RY — NAR — KA. 

Drogą losowania nagrody o-
trzymali: 

A. Lubiński, ul. Południowa 3 — 
3 bilety do „Casina". 

M. Leontowska, ul. Gdańska \2 
— 3 bilety do „Splendidu". 

J. Milgrom, ul. Cegielniami 2(> — 
1 bilety do „Casina". 
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